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W obronie poszanowania nietykaln_oścl Rzplitej. 

~ot~ ruau 101s~ien u 1rneu lilews~iei ru~ ministrów. 
Minister Zaleski żąda od Waldemarasa. przestrzega~ia zobowiązań prawnych 

. Rada Ligi Narodów rozstrzygnie spór polsko-litewski na posiedzeniu środowem 
Warszawa, 3 czerwca (PAT). - W 

Z'\V·i<1zlw z ogfos,zen:item przez rząd J:i1ew
:vkl ;r.nc:w;e1i\ZOwru11ej konstytuicjili lifowsk,!ej, 
prc.>k1amującej w.rnno stoLrlcą Liltrwy - miin. 
~pr. zagr. p. Augus"t Zailesklr przesirait "' 
d.tniu 31 rnaia r. b. p. \~ladcliem'cłl!'a1Siowii, pire
z.cs.1wi Rady Mlmóstrów i mi\nlilsrlirow\i spr. 
z.agrain'.cz51ych ooitę 111aislt. treści: 

„Do J. E. p. Auguista Walldemarra:sa, 
Prezesa R~dy Miln:ilstrów, Mfu. SP!I'. Za.gr., 
Prez,esa J)e.le~aic:ili LiJt,etw.sklilej. Panłe Pre
zesie. Rząd litewski ogłosił w swoim u
rzędow~·m dzienniku „ Vyriaustibos Zin
jcs" Nr. 275 z dnia 25 maia rb. znowelizo
w:my. tekst konstytucji republilli titew
si\iej. Tekst ten zwrócił uwagę rz~du poł
s~iego z p0wodu art. 5, proklamującego 
Wilno stolicą republiki litewskiej. Jestem 
zmuszony oświadczyć, że rząd zmuszony 
jest 'U ważr-& wprowadzenie do konstytucji 
poprawki, skierowanej przeciwko nletykal 
no5cł terytorialnej Polski za czczą demon
strację, pozbawioną ·znaczenia prawnego 
oraz następstw praktycznych. Ten akt 
rzadu litewskiego nie może w istocie na
ruszyć praw Polski do terytorium Wileń
szczyzny, nabytych na mocy uroczystego 
głosowania przedstawicieli ludności w sej
mie wileńskim w dniu 20 lutego 1922 r„ i 
potwierdzonych przez uchwałę Sejmu Pol 
ski ego w dniu 24 marca 1922 r., praw. 
które uznane zostały postanowieniem Ra
dy Ambasadorów w sprawie granic Pol
ski z dnia 15 marca 1923 r. na skutek 
próśb rzadów: litewsklego0 i polskiego i 
przyjęte d-0 wiadomości przez Radę Ligi 
Narodów dn. 20 marca 1923 r. Dana p0-
prawka sprzeczna jest z duchem paktu 
Ligi Narodów, szczególnie z postano.wiie
niaml art. 10, który <>bo'Wiązuie Litwę i 
Polskę. Z przykrością jestem zmuszony 
stwierdzić, że ogłoszenie J>Qprawki tej 
przez Litwę utrudnia i rozjątrza rokowa
nia między Polską a Litwą, rokowania, 
mające na celu „ustano.wienie stosunków 
zdolnych zapewn~ć między obu sąsiadu
iacemi państwami zgodne porozumienie, 
od którego pokój zależy" i że przeto musi 

Nowo obo~iązująca 

,, Ustawa Automobilowa'' 
do nabycia w księgarni „CZYTAJ", 
ŁcSd,, Narutowłesa 2. Cena llll lłg1. Zł. 1.-

ono być uważane za sprzeciwiające si·~ 
uchwalę R2dy Lig1 Narodów z dnia W 
grudnia 1927 r. Pozwal~m sobie zwrocie 
Panu uwagę, że zob3wh;_zania rządu poJ .. 
skiego do poszanowania nletykaloości re
publiki litewskiei nakfadaja ra fl.ad Htew
ski -0bowiazeJt: dostoscwania ~wego post.i;;
pGwanfa tej samej zasady. 

Zechce P. przyjąć wyrazy g!ęlJokiiego 
peważania Aagust Zaleski 

.Minister Spraw Zagraniczn:n.:11, 
prezes delegacji polskiej". 

ST ANOWiSKO ANGLJI I FRANCJI. 
Gem'!'Ya, 3 cz.eir " 1ca (PAT). - - Pl:erw

sze po<1~dze11 i1c Ra<l'Y Ligi Nairodów od'bę 
d z '.·c s'•Q w pon i e d!óail ek. praw clopod<obn ie 
jcd11ak" kwcstja opfanitów węgilerskilcll, St. 
Gcch :1rd ora i" s1xa1\VB polsko-l i1tev"ska roz
p;ltr :, wana b 1d1z;c \V śr;J'dc;. Czlo11.kO\Y1iic 
rady p.rag-ną, zdaje sh~\ roiz.wi,ązać te kwe
stie p.raktycrn:e Jeszcze w cz.ais.ie ob.eanej 
sesji. f raincja i Ang1'ja U'z.gcdtnr:qy poglądy 
na sprarwy, znaij1cl!uij1:1,.c<: si; :ę na po1nądku 
obrad. 

Na ołaszczyźnie Bezp. Bloku Wsp~łpracy z Rządem 
Poseł Dyboski o polttycznem znaczeniu przemó„ 

wień J. Radziv1Ula i posJa Sła\vka w Sejmie. 
Kraków. 3 czerwca. (PAT.). - w SO· 

bot wieczorem pdbyło się w lokalu Partii 
Pracy zebranie, na którem poseł dr. DY· 
boski przedstawił dzie+alność BBWR. na 
terenie sejmu, podkreślając konsolidację 
wewnętrzną bloku oraz wielkie znaczenie 
poJ.itvczne . przemówień sejmowych preze 
sa BBWR posta Sławka i posła Janusza 

Radziwiłła. Następnie poseł prof. Poch
marski mówił o konieczności współpracy 
w ,1;1;ystk.ch ugnmo\\:a(1 społcczef1stwa z 
BBWR. i zakończył swe przemówienie 
1.Vezwanicm do zjednoczenia p sztanda 
rami ideologii marszałka Piłsudskiego , co 
zebrani przyjęli entuzjastycznie. 

--(:o:)--· 

Czang-Tso-lin opuścił Pekin. 
Rzqd i. sztab w drodze do Mandżurj1. 

' 
Londvn, 3 .:.zerwca. (P.A.T.). - Czang 

Tso-Lin 'opuścił Pekin wraz z członkami 
rządu i sztabem, udając się pociągiem spe 
cjalnym do Mandżurii. rwakuacia odby
wa się \V porządku. a \V mieście panuje 
spokój. Na podstawie porozumienia z od
dziafami poludnio,\·emi do Pekinu wejdą 

tylko nieliczne najbardziej karne oddziaty 
a to w celu unik11ir,cia grabieży i gwał
tów. Na czele hrnrzącej się komisji rzą
dzącej, której Czang-Tso-Lin przekazał 
wtadz~, staną! były premjer \\Tang-Shi
Cze11. 

sowiety v1 bagnie mora!n~go rozkładu. 
Zwyrodn1enie, rozpusta i pijaństwo szerokim gościń

. cem zagladv. 
Moskwa, 3 czerwca. (P.~.T.). - Cen· szerokich mas. \1\1 związku z tym stanem 

tralny komitet partii komunistycznej wy· rzeczy, w kMr::m twórcza myśl i kryty
dał dziś odez\Yę cztonków partji do ogó- czna uwaga uważana jest za herezje -
lu iJlfacującegoo. \VJs1ka1zując na skostnfa- komitet centralnv nakazuje przystąpić do 
lośĆ, rozpustę i zgniliznę państwowego a- przepro\vadzenia demokratyzacji partii i 
paratu administracyjneg-o. W . partji i w związków r,awodowvch w celu zabezpie
związkach za\vodowych napotyka klasa czenia swob0d~;r orzy wyborach oraz do 
robotnicza na zwyrodnienie rażpustę, pi- '"·zmożenia kontróli mas oraz do system1 
jaństwo i złośliwą obojętnoŚć dla potrzeb trczr;ej walki z biurokratyzmem w partii 

państwie i związkach zawodowych. 

Z karykatury polityczn(J/. 

F ernand Buisson, dotychczasOlfY 
prezes izby parlamentarnej w Fran
cji, będzie prąwdopodobnie ponow· 

ł' lnie wybrany prezesem parlamentu 
francuskiego. 

KONGRES STALHELMOWCÓW. 
Berlin. 3 czerwca (PAT) - Z Hambur· 

ga donosiz.ą. że d~iś rozpocząl sfię tam km 
.~res Stalhe.Jrnawców. Po praem0wlilemd1a.ch 
prezesa Sta:hlhelmu Seldte i Il prZleW. 
pułkowJ11~ka rez.e11wv Duesterburga odbYł 
si1ę przegląd 125 tys. uczestnli!k&v l«>ul.g.re
su. Noc z wbaty na nlied'Zlilelę i nl.edl1.Jiefa 
pom~mo a'1airmów prasy dlemok1ra~ i 
lewhcowej -· minęła spok~. W paru 
tylko punłktach portu dos?Jło do a~ ~ 
bójek 

NA POLACH RARAŃClY. 
Lwów, 3 czerwca. (PAT.). - Stara~ 

r.iem małopolskiej straży obywatelskiej 
odbyło się na cmentarzu obrońców Lwo
wa odsłonięcie i poświęcenie pomnik.a po 
Jegfych w bitwie pod Rarańczą 15 lutego 
1918 r. Po nabożel1stwie odbyło się po
święcenie pomnika. Podczas uroczystoścl 
tej przema,viat m. in. Józef Hal!cr. 

URODZINY KRÓLA ANGLJI. 
Londyn, 3 czerwca. (PAT.). - D~ 

obchodzono uroczyście urodziny króla Je
rzego . 

,.BRAOANZA" POSZUKUJE GEN. NO• 
BILE. 

Kingsbay, 3 czerwca. (PAT.). - W M 
botę wieczorem paro\viec „Braganza" wY 
ruszył na poszukiwania generała Nobile. 

DO GENEWY. 
San Remo, 3 czerwca. (PAT.). - Mini 

ster spraw zagranicznych Rumunji Titu
lescu odjechaił do Geiniew'Y. 

,: • ~~·:.·.~·~.'· • :. ,~··· • . ,:r':·. '' • ~. 'r .:· '. ~ ł1„.~·•.,' .:-.: 
Partia francusko~nlemleckiego zbliżenia 

ma dąży~talłże do odprężęnia w stogunkach polsko-niemieckich 1-sze TA~GI PÓŁNOCNE 
i WYSTAWA ROLNICZO-PRZEMYSŁOWA 

w WILNIE 
pod protektoratem p. marszałka Józefa Piłsudskiego 

18oVlll -1928 - 9~1X. 
lnfor1Dacje I zgłoszenia1 

Wars~ąwa, Jasn a 2~, m. 7 t~l. 114~41. . ~. 

Paryż. ~ ~zenvca.. \\Tc.zoiraj w następ
stwie iinicj.aitywy Br·~'aindia i Paul-Boncoura 
ut\\lor:ziona rostaita milędzyfrakcyjna grupa 
positów, popilera.ją,ca zbl:iiżerni1e i pornzrnTI'i1e
n1ue iTa1ncusko - ni~mJi;cckie. Na cz.eloe grupy 
stanął pcsd Le Trocque1r. Cz.tonk.ami są 
m. ilil. postowfe Antea-iou. Chabmn. Lamou 

reux, Uhry, Mont-iigny i in11111i. Dotąd przy· 
stąp1tito do tej grupy oko.to 100 deputowa
nych z różnych obozów pairlai111entaa:nych. 

Jednym z ceiów dążeń jest fa:kfo do
pro\.vadtzenre do odprężenia w aitmosforze 
stosunków polsko - rn1~nilec'k:iich.. 

Lot z San Francisco do Australji. 
Chwiejnie Becz wciąż naprzód. 

New~.' Jork, 2 czerwca. (T el. wt.). Sa- pracują bezustannd1e normailniie. Dotychcza 
molet ,.Pl'!udu:,owy Krzyż'' . który majdu- sowy przebieg- poc!Jróży jeslt normalny. -' 
.ie <ę '" pcch·óży z San l"raiid!'co do An- Ohec11>iic znajduje s ię samolot 16 i pót go-, 
str:1!ji n<i d ·t dzi.:;'<i.i nad ranc1 ~ 1 depesze; is- dzi 11 w powietrzu. SamolDt chwiej~ się na 
lirnwią, dU:1J:oszą;;: , że .w~.zy:,tko na pok!a- wszy:>tkie strony, ale bezustannie dąży 
dz.ie statilw- w parzą~ Trzy motory mpr,i.Qd. -1 
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Organizacje. wojsko e w NI mczech. 

chrruw loka·lów przed e'Wlenif:ualnemr napa.
darrm, org:milzowam.iemd p!'Zez nraicj:onialliis
tów~ 

,Rote frontkamr>f.erbund1" Wll"eszde, 
będący bojówk<\ pairtyjną komunrisitów, od· 

dair s!e w okres:ie przedwyborczym temu 
strol1Jl1Jncń\V1U bez iJadlnych zastreeżeń i do
pomógł w znacznej m!i:erze do przysporze
nlila gfosów komunrilstyo~nych w padarnen
O'De, co rów11Jileż da si1ę IX>'W!!ed'2'Jieć o gł~ 

saich republ'ilkańsk·ilch w zw~~u z popa:r-
1 ol1em „Reii1chsbruooern". WJ)llyiw więc tym· 

raizem or g-arn1i1ZaCY!i wojskowych l1ewtiK::o-' 
wych byf wiłdoczny i część zais>tug rw dlZ'le
le pomnożeniiia głosów oerutirum i leiwd~y . 
w pairlamende tym wlaśnd!e orgaini1zacjom· 
nadieży przypisać. 

.• ·- · 
----: ::---. 

Wym~ wyborów do pairlamentu Rze
S'Ly w roku 1924 ni•e był bez diuż.egó dlań 
wpływu cy1wiilnych organdizacyj wojsk-O"" 
wiych, łialk z.naicz.ną wogóle grających rolę 
w ży'OilU spO'łocmetn powojenawch Nilemiiec 
\Vybory obecne, tak od.rni~nne w re~ta
cve swym od wyborów w roku 1924, }'.M"'Ze
~z·tv też pod z.nakl1em 111iiejed!nolitego usto
stmkowaITT.1i'a się orgal!ti1zacyj 'w10jSikowiycb 
do pa.rtyj poHltyczny.ch, które też tam, 
gdzie ukta<l między stronnictwami a -orga· 
niilzacj·ami iwojskowemi nie doszed~ do skUt 
Im. '-""'YSZły z wn wyborczych n.a.ogół o
slabione. 

O GŁO Ę CZERWONEGO DYKTATORA. 
Dziwna metamorfoza. Podwójna trucizna. Zbrodnie Beli Kuhna. Dyktator w zakładzie 
obłąkanych. W morzu łtrwi.„ Kat bolszewicki. Czerwona inkwizycja. Dzień sądu. Delegacje 
komunistów w Wiedniu. Perfidja propagandy bolszewlckieJ. Czf _Bela Kuhn z9stanle Wf dany? 

ZaTys.owal sli1ę też w okresihe pa-z.edlwy
borczym duży uJ><l,d1ek znac.żooJ1a tak.flej i 

pośród nacjoin.Ct!ldstycz1nyich orgmilzacyj 
\vojskowych ja:k „Sta:hlhełm"i jedien z przy 
\l.'Ódiców której, kpt. J:be·rhard:t mów~ jUŻ 
otwairde o upad:ku Wphr\v>Ów, dodając, że 
chodvi tu n.ile'tylie o zmn.iiejs-z.e111iłe s.ię llilc~by 
czionków tej organfaaicjl„ co o coraz - ro 
mn:iejsze wip·fyiwy, jiailcie orgarnilzaJCja ta 
z.doin.a jest wywi1erać. W okre&ie J)r1Jed
wybooczYiJ!l ·„Stahlhelm" zoo~~arowait swe 
usiług'i wszystki11m t>airtttiom praiwtioowy·m, 
żądaijąc wz•aimi1ain i>ewnej illośei mamdlatów 
d!la swych kliJe.rowiników,, atoH wkltad takii. z 
nńiemitecką pairtdą I-udową 11liie doszedł dlO 
skrntku, ta bowffiem Wlręcz odmówtlfł'a umJi;e
svczenma -„sztwhelmO'\VICÓw" na Mcle pań
stwm1,11ej, za co też ,.Stahlhelm1

' wzbronił 
człoo:kom swym na ndil\ głosować, upow1aż
madąc jedyniie dlO komprmnls()w na ~iłstaich 
lokalnych. Podobnie rzecz sf.ę miia~1a w cza 
sii1e rokowań z narodiówą partją ni1emi1ecc 
ką, gdlziiie per.traJkltlaicje s'iJę pr2Jecdiąga>ły i do-
1>rowad~ły )edy•nile dJo porozmmileń co ciJo 
poszczególnych lłst okręgowych. 

„Jungdieutscheir Orden", hllczący ogó
łem około 500 do 600.000 cdooków, zg.ru
PoWaJn'YCb wt. 7.IW„ .• Vo1kswt:l1Cht" w ubie
głym okresite przed!wyborczym J)Olecilt 
swym 7JWI01ermikom ws.trzymać Slile od gto 
sowani•a. Organtracja ta daży do porozu
mientJ.a z Fr.aintj~ f ze względu na .tio Wlła~
clwtBe 2'Jw1rule:z.a obecn~e naicjonalłf:s.fćrw\. 

Wehrwolf'' podiolm~e j'Cllk „StaMhelnt" 
zaoffMowia~ swe, Pomoc prurtj·om praiwJco
wym z waJNn~m otrizymanila pewnej tt
czb'y mandatów. Nilemiłecka partja n.aro
i:tlowa jedmak odrnó'Wllła bo&« 7JC wzgl~du 
na zbytt wygór·owa111e żądain11a. Wdwrc7iiIB 
orgam~IZICfQ ta mwóclła sbę Ck> bloku na
otoiniafn'\styc.z:ne~o t. '!JW. ,. va11<15cltet Błock" 
gd7.Jfle Je<tnaiK układy ~ rozbin'y, poozem 
:.Wehrwdlr' be7'ilnteres()Wln~ już ~o
p0010Wtalf t>opairoie swe w o~ręgaich nrne
mieeiko • nairOO!owych. 

Wogóle wszysikile prarwi1e or~ 
wojskowe ntfle t'JtOtnmjając na1'W!Ct $0Cjad}&t&w 
na.Todiowych, sitaira!ly si1ę sprzedać pra!Wi
oowym partjiom Dól~fyomym slb s~ w 
zamftam za ma.ndaey do pairfa.menfu RizieszY 
J do sej.mu pruskiego. Ni1g-dlzi1e jred!nak trart
Z>aikcd1e te w p.ef.nfi nii1e doszły do s.lru'tlku. 

Z . Póślród lewriioowiyich drgain~zaicyj woj
sko-wych naijpotężmJi'ej1sZą, bo lifcz.ącą Olkoło 
2 mMjonaw cttonków, jest t ziw. „l(eiiichs~ 
ba.Mer", sh."'l.ll)Lająoa wtszysikileih repubłł'
ka111ów, a więc s()cjailliistów, dięinokraltów i 
cenbrowców. Oł()ISO'Wad1 ond na tie tirzy 
iwtłaśrt:fe })M'tj.e p0Wttvcz111e, a żadanr.iem ich 
w ak:res'.•e wyborczym było wtirzymylwa
nJiie porrząd'ku w c·zasiie zgiroma.<lizeń i o-

(Co •nasz~go wlederisklegu ik-ores.ponde..'lta}. 
Wiedeń, w czerwcu. 

Od chwili gdy za dawnym władcą Wę 
gier. Bela Kuhnem zawarły się wrota wi~ 
zienia - od tej chwili rozpoczęła się za-
żarta walka o jego głowę. . 

Szanowni czytelnicy mają jeszcze za
pewne w pamięci przebieg aresztowania 
Beli Kuhna, który pod maską „droguerzy
sty" przygotowvwa~ tu cały szereg terro
rystycz1wch i destruktywnych aktów. 
Przez długi czas udawało mu się zmylić 
czujne oko policji wiedeńskiej. Dopieró 
poznany przez jednego z emigrantów 'Y~ 
gierskich - został aresztowany w swoJeJ 
„droguerji", która w istocie była kuź!lią 
bolszewickich knowań. 

Bela Kuhń byłby już jeanak dawno na 
wolności. Okazało się bowiem, że sądy 
austrjackie nie mógą udowodnić, że dzia
lat przeciwko republice austrjackiej. Z 
skonfiskowanych dokumentów widocz
nem byto, że Bela K1tht1 z \\Tiednia kieruje 
akcją wywrotową na Węgrzech i na Bat· 
kanie. 

Kuhn wszedł jedynie w konflikt z usta
wą karną przez fałszywy meldunek i za
kazany powrót. Te jednak przestępstwa. 
nie pociągają w Austrji poważniejszej ka
ry - i jak już powiedzieliśmy - fruwałby 
już K'.uhn na. wolnóści, gdyby nie nagła 
nota r;r,ądu węgierskiego w sprawie wy
dania 8eli Kuhna. 

Kto tylko zna pobieżnie historię krwa
wvch rządów bol~rewickich na \Ve~rzech 
ten wzdryira ~ie m samą myśl. i ~ przez 
okres tak krótki. n(}p~ ln ić mó.>!t }3e1a · 
Kuhn tyle ohydnych mcrderstw bezkar
nie. Istnieje już d :>:i ś cara literatura. wyka 
zująca, jakim svstemem rząd7 ił ostawio
ny kilkon'liesięcznv dyktator Wegier. 

Po upadku dykta tury ,.proletariatu" na 
Węgrzech. zbiegł, jak wiadomo, Bela 
Kuhn do Wiednia, za noprzedniem zezwo 
leniem rzadu austriackiego. 

W .,Wiener Journal" przypomina aziś 
prezydent nolicji Szober charakterystsci 
ne szczegóły z tych dni. kiedy Bela Kuhn 
w otoczeniu ~wego .. gabinetu" internowa 
nv ?.ostał w Steinhofie. g-dzie :rnaiduje się 
również zakfad dla obtą,kanych. .Już wte
Cty kilkakrotnie grozifa Kuhnowf śmierć . 
rat bowiem t>rtestali mu emiR'ranci we
~ierscv zatrute ciasta. innym razem nsito 
wano go porwać nocą i odstawić na Wę
gry. 

Kieay Bela Kuhn zadużo kfoootu spra
wiał rzadom austr.iackim. te odesłaf'v go 
do Rosji: gdzie - jak wiadomo - wielka 
odgrywał rolę. Dfuższy czas był dykta· 
torem Kr'Ymu - tam zdusif wszelkie po
czynania kontrrewolucyjne w morzu krwi 
Straszną jMt statystyka zbrodni Kuhna l 
jep:o „rzadów'' ~ a cała ohyda jawi sie w 
pełni wobec - ~raźnej mowy cyfr ofiar be-· 
stjalsko mordowanych na rozkaz dvkta
tora przez oprawców czerezwyczajki. 

Sądy węgierskie żądają wydania Beli 
Kuhna, wykazujqc, że idzie tu nie o fadne 
polityczne przest~pstwa, ale o pospolite 
zbrodnie. 

W obszernym ·memorjale w:vkazują 

a •er wt fWdhUW w lfil!IDl~lll•llll! 

Zakład Optyczno· Chirurgiczny 
Z DZIAŁAMI: flz:fc•nym, ehemłc•nym, fotograficznym, ortopedycz

nym i pracown!a prze•rocsy dla szkół i pogadanek 

KAZIMIERZ ROSZAK 
w ŁODZI, ul. Pt. rtarutowlcsa rt.1. (DZIBIDI) Telefonu tłr. 21·18 

Firma eJt•ystuje od 1886 roku. 
poleca w wielkim wyborze; różnorodne szkła optyczne, między innemf szkła 
"PUNKTAL" C. ZEISSA szkła cylindryczne, skombinowane, knyżow~; 
oprawy do okular i binokli w najrótnorodniejszych fasonach, lornetki tea
tralne i polowe, lorgnońy, szkła powiększ:aji\ce i t. p. Duży wybór szkła che-

micznego dla laboratorjów fabrycznychf szkolnych i t. p. 
- Sprzedaż hurtowa i detaliczna. --------

' . . ,,,. ' - - ' ' - • . „ " ' ~ .. -. ' .J 

władze węgierskie - jakim systemem rzą 
dzit „czerwony dyktator". Sam Bela 
Kuhn ma na sumieniu 88 morderstw wY
konanych z premedytacją, bez żadnego 
śledztwa, bez wYroku sądowego. Mordy 
te popełniał z wyrafinowanem bestjal
stwem. 

Kiedy wojska rumuńskie i czeskie o
·pracowawszy wspólny plan ofensyWy, ru 
szyły na Budapeszt, Bela Kuhn nie dat za 
wygrane i zwoławszy wszystkich odda
nych sobie „dowódców", rzucił hasto 
„walki do końca". 

Na trzy fronty , trzeba było walkę to
czyć. Przeciwko Czechom i Węgrom a 
zarazem przeciwko kontrrewolucji, która 
teraz w obliczu wojsk czerwonych śmie
lej podniosła glowę. 

I tę ostatnią wojnę wzi~t na siebie za 
zgodą Beli Kuhna, nieodstępny jego towa
rzysz, osławiony „kat rewolucji" Tibor 
Szamuelv. 

Gdy komunistom udało się powtórnie 
zdobyć Szolnok. urządził Szamucly z roz 
kazu Kuhna „sąd" na rynku miasteczka 
Stracono trzydziestu najnoważniejszych 
obywateli miasta. fabrykant Oesterrei
cher, który rzekomo strzelał z okien do 
żołnierzy bolszewickich, zostal doslownie 
poćwiartowany. Siepacze wpierw wydłu 
bali mu oczy, potem odcinali palce u rąk 
i nóR". 

Katowany wydawał orzeokroone jęki , 
kobiety mdlały, żona i dzieci fabrykanta 
musiały przypatrywać się tej hultajskiej 
egzekucji. 

Dwóch adwokatów i ich svnów nowie 
-;zono zupełnie nago, a ti a piersiach wv
wi t>szono im kartki z na1'isem: ,.Za zdra-
d, " 
ę . < 

W samym Szolnoku. wedtug aktów sa 
dowych. kazał Bela Kuhn wymordować 
w jednym dniu 60 osób. 

Gdy zaczętv się buntować wioski, a 
chłopi stworzyli handy obronne przeciw
ko rabunkowym bandom czerwonvch żot 
nie1zy-wpaat Bela Kuhn wraz z Szamn
clym i „batalionem śmierci" - mordem 
i pożogą znacząc swój pochód po „wio
skach kontrrewolucyjnych". 

„Dla przyktadu" podpalał kat czerwo-

IL SL .. „. 
n '-'.Z~m ~isza Inni? 

PRZEGLĄD PRASY. 
DLACZEGO DEVEY SPRZECIWIŁ SIĘ 

POŻYCZCE DLA- LODZI? 

•• czas": 
„Doradca amerykański Banku Polskiego p. 

Devey, sprzeciwił się projektowanej pożyczce dla 
miasta Łodzi, ze względu na to, że pożyczk11. ta 
prze,maczona była przedewszystkiem na budowę 
dom6w mieszkalnych, a cel ten uważa P. Devey 
ża nieproduktywny. 

Być móże, że z punktu widzenia finartsowo
bankowego p. Devey ma rację, ale problem mie
szkantowy jest w Polsce równocześnie proble
mem politycznym, socjalnym i gospodarczym -
i gdy pod tym bardziej rozległym kątem będziemy 
go rozpatrywali, p. Devey napewno nie ma racji. 

Życie gospodarcze w Polsce cierpi na chroni
czny bezwład teby ·ie ruszyć z tego stann iner
cji, ze stanu stagnacji l depresji , trzeba mu ciągle 

ożywczych zastrzyków, trzeba mu podniety, trze
ba ie jak mówią Niemcy. ciągle na nowo „ankur
eeln". w 1926 roku zrobił to s.trajk górników w 
Anglii, w 1927 pozostawienie rolnictwu swobody 
vt polityce cen i zwiększenie jego dochodowości. 
Ale I dziś jeszcze przemysł węglowY w Polsce 
osiągnął dr.piero 86 proc. produkcji przedwojennej, 
żelazny 75 procent, tyleż mniej więcej cynkowy, 
inne jeszcze mniej. By pchnąć znowu naprzód 
nasze życie gospodarscze, by zapewnić przemy
słowi dalsze podniesienie :Produkcji, pełne wyży
ska1!ie zdolności wytwórczej. obniżenie kosztów 
własnych i wzrost ekspansji eksportowej, by dać 
prac~ ItiU.000 bezrobotnym, rolnictwu dać no
wych i zasobniejszych konsumentów itd ,, trzeba 
znowu silnej póduiety, trzeba znowu cafy nasz 
ustrój gospodarczy „nakurbłować". A w jakiż 

sposób łatwiej to zrobić. niż przez ożywienie 11ł• 

-' 

ny chalupę wraz z rodziną, piski i rozpa
czne wofania dzieci palonych żywcem mle 
szały się z rozbestwioną pieśnią czerwo
nej międzynarodówki. Potem ustawian~; . 
rzędem wszystkich mieszkańców wioski i 
każdy dziesiąty, bez wyroku, padał od 
kuli zwyrodniałego zbrodniarza. 

Tak mniej więcej wyglądają „rządy" 
bolszevvickie na \Vęgrzech. 

A tymczasem prasa lewicowa calege 
świata staje w obronie Beli Kuhna. Niema 
dnia-by w Wiedniu nic urządzali komu
niści wielkiego wiecu „protestacyjnego'" 
przeciwko wydaniu Beli Kuhna. 

Rząd austrjacki i sądy wiedeńskie Z':l·· 
sypywane są memor.iafami różnych świa
towych organizacyj bolszewickich. Prz-y
jeżdżają soecjalne delegacje z Berlina, 
Londynu, Brukseli. Dziś przybyła delega 
cja komitetu .. Barbusse" z Paryża. Proś
ba o audiencje u kanc\erza została odrzu
cona. Nie przyjął również delegacji mini
ster sprawiedliwości dr. Dinghofer. wy
chodząc z zalożenla, że idzie tu jedynie a 
sprawy sądowe - a nie o polityczne hi· 
storje. 

Bezczelność komu11istycz-nych aoosto· 
?ów przekracza wszelkie gran~. W tym 
czasie. gdy w Moskwie toczy się skon
strucwany proces „antyrewolucyjny" o: 
rzekomy sabotaż - w tym czasie mają' 
czelność komuniści żąaać oa sądów au,
strjach ich, by bez wyroku wvpuścifv 
,.czerwonego ntaszka" z klatki, by daLJ 
mó~l zatruwać powietrze. 

K,~;estia , czy Bela Kuhn wy dany zo , · 
staa fc ~ ącłom węgierskim. jest nąrazie T!iz 
zaiatw i011a. , 

Kwestja wy.dania zbradnlarza - te. 
kw(·stja jego życia i śmierci. 

Pcwntm bowiem jest, te za szere~ 
zbroi!ni popełnionych na Węgrzech. cze
ka ~o stryczek. Idzie więc o głowę czer . 
wonei;ro ayktatora. 
. CŻy różne w~gleay politycznej nat• i ~,. 
zdnlają przeszkodzić. bv spraw!edliwo ~'.~' 
stało sic; zadość l by Żbrodniarz pon16sr 
zasfuiouą karę?. 

Roman Herntcz. · 

clio budowlane~o. skoro - Jak gtosi stara mak
syma - jeden murarz zatrudniony dale pracę i n 
robek dwunastu i111wni robotnikom. 

Skąd jednak wziać te sumy olbrzymie, potrzeb
ne na podjęcie na wielką skalę ruchu budowlano
go? Znajdą się, byle kto wytfumaczyl p. De
vcy'r.wi. ż-.~ rozwiązanie problemu mieszkaniowe
go ·- to w Polsce 111\jproduktywńieisza inwes!y
cia". 

NIEBEZPIECZENSTW A BIERNEOO B!~ 
LANSU. 

.,Gazeta Warszawska" (prnf. Rybar
sM): 

„Z jakiem! niebezpieczeństwami tączy się bier
ność naszego bilansu handlowego? Ustalamy nai· 
pierw jej rozmiary. Sądżąc wedlug ostatnich kil
ku miesięcy, a przy tem nie biorąc pod uwag ę. wy
jątkowo biernego miesiąca marca, deficyt w y1:ie
sie w obecnym roku okofo 600 mili złotych. Do te
go należy dodar. blerno§ć innych pozycyj bilansu 
płatni.czego: procenty od długów zagranicznych, 
państwowych : prywatnych. wydatki wtadz pa11-
stwowych zagranicą, wyjazdy ludności kraio
wei itd. Razem będziemy mieli do pokrycia w 
ciągu rokn około 1000 mili. złotych. Jeżeli wi;;c 
nasz zapas walut i dewiz niema się zmniejszyć, 

musimy na tę sumę zaciągnąć nowe kredyty za
graniczne. 

Dzięki reformie walutowej i bardzo silnemu po
kryciu uaszego obiegu pieniężnego, nie zagraża 

bezpośrednio niebezpieczeństwo kursowi zlotcg:>; 
ale zagrażają przez bierno~ć bilansu handlowego 
wielkie niebezpieczeństwa naszemu życiu gospo
darczemu, które pośrednio mogą się odbić i na 
nastrojach psychicznych naszego społeczeństwa, 

tak sklonnego do tego, by się przerzucać z iedneJ 
osta teczno<.ci w drugą, ze skrajneio optym~"'\lłl "' 
nadmierny pesymizm". 

~: .... ~ 
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ŁÓDŻ NA ZJEŹDZIE PIEKARZY. 
·wczoraj wyjechała z Ł(/dzi do War

szawy delegacja piekarzy na zjazd mi
t;trzów piekarskich, kt6ry obradować b"'-
dzie przy ndziaic posłów. (b) "' 

ŻĄDANIA KONCESJONARJUSZÓW 
MONOPOLOWYCH. 

Wcznrnj odbyt się '\V ŁodJzi zjazd kon
<;esjonarjuszów a.Ikoho4oi\\'o/Ch i ty1bonliło
'q::::h. 

Po odczvtainiiu sizeregu diepes•z pówq'taJ
nvcfJ ~\·yg;tosz:o1t10 rderaity \V'Sikaiz.ujące, że 
mc•:1{:po!c clGstarcz.ając1c skairb0W1i Jwi(l 
CZf;.~Ć d.o<.::!tC<d{)\Y, ćtzi1aif.arją W<łdil1B\VliiC, re die· 
t~h;t.ą J(;.SL ~rzyw,·<lzony pn~ konkuiren
CJę h~1r_to-..rn1t. ze deta.JJśai maiJa.. zbyt ma-tą 
prow~z3ę i obawiQją się utraceniiła koncesyj 

·na rz.ecz i111wailiidow. · 
. \V rczu:Jt,ai~ile pos!balnowtiioinio domagać 

s;e. odrzu~e~,1a ustawy o koocesjach, 
zm 1au adimt1I11-stil'aicyjnych w mo.nóPol.a.ch 
oraz zaslosOłwanfa amnesrtj.i również do 
kar wkcyzowych. (b) 

WYSTAWA SZKOLNICTWA PO· 
WSZECHNEGO. 

Dnia 4 b; m. o godz. 17 w lokalu Zw. 
~· N. ~- P. r>tzy uL Andlrz.eja 6 00.będiziie 
s;.e „ POS.!•cdlz1E>iniie komdit-e/tlu wys.tai-wy SiZkol
mc L '':-ia. pcm·~zech~ego w.spóI.nh3 z prz.ed
sta\1n1rc1elamr Mag•i'S·trału m. Łodz.t i wit.adz 
s~kolnych w celu szczcgótow1ego omówi'e-
rna. programu oiwairda i\VtyS:ba.i\vy. · 

Komite~ z~·wiadomi!ł szkoty, ie eks.po
naty ~rzv.nnuie do dnii1a 9, t. j. do dn'J:a o
t \;,·:U"o:1a wystawy w godzJliHłch o<l 9 do 15 
w ustartnim zaś dni1u rl'O godlz. 21 w lokalu 
wystawy. 

ZDERZENIE SAMOCHODU Z BRY· 
CZKĄ. 

Nbe5~częślit\\": wvpadieł: miia:l mi.ejs-ce 
\\'ICWra.i nJ szosH~ Rokii1Ci:ńskoi1ej. Niieja!ka 
Rozalia Golińska, m1ese..kainka wsi WollJ.ar 
tó:v. gm~1ny Chojny, jecha1ł.a biry<:.zką, na 
ktorą na1echafo aiuto w pelinym hitegu. U
derzenie było tak sifoe, re Golińska. wy
rzucO'na została na szosę ódnosiząc ziłama· 
lł'lle rą~; ~ekarz pogotow1Ra raitunkowego 
PYZ~\Wozt Ją d0 f),zp!tala Poznańsk:ilch. (p) 

Niesamowite podróże 
\M kraine czarów. 

Prof. Lo-Kii'aJf w Ł.odzi. 
. .Za\.Vila~ do Łodzi wybitny zinawca 

Wtedz ' tai.ietnn:ej Z zakresu oku!tyzrt11U 00-
sko;rnly i Ś'V1i0!fl01Wej sfaWy SUges·tioner 
wof. Lo--Kf.ttay. · · 

Przvbyc.i1e prof. Lo--'K!bbtay'a wvwota-
• Io ni.ez,wykk z.attQ1teres10•\vta.G1i\c w ·kołach 

11ietylko ZA\'Olernnfilków o1mltvzmu, r<%milki· 
Waiivch w doc.liekia1ni~d1 ekspeTymem:tal
nych, p·el•niej nllezg'teb+onych ta;j1emn~c \\.'lir~
dl.ty teJ, . leci 1t•iienmiiej siUrnli1e z:ac!ileilmJ)"JIPły 
są1ę tą \.V··1zytą szeroklie rz;esze Imfit:uraJbnej 
todzii, której mile&vkańcv żadlni n1YeSia1tno
wii1tvch P'rzieżyć, jruk id101tiallirśmy st'Wńler
d1ziić, z ni1ec~1crpl<itwością ocz.ekut!ą pqhiff
cznych występów ekSpterymemitiallnyeh tej 
mi1ary suges.tj0:1tera. 

Pol!c do§w1;1adiczei1 prof. Lo-Kitttaiy'a. o· 
bejmujc c:Jizii1ed1zi111ę sugesijf, te!epaltij!i bez 
ja1k' egokohW13ek kontaki:u (na odliegłość), 
e k spery m e;n ty pr.aiwrch:~iego ilndyijisikmego 
fa'k'irvzmu, \v których wtilatrygdduie osoby 
z po§ród pubNiczrnośd od'byw.mj.ą na jlarwtiie 
cuc11Qlwne podiróż.e t>o ca.ite'.i kuiJii zrllet11S1klilej, 
przcżywa1j.ąc przyfotn niteizwylde ilnilieteSll.l
jące przy~ody obi!!rujące w mn6sit!\Vlo trlte
samow\1tych wiraż.eń; wtzbudizatFących za· 
chwvt 1 \\'1pirowaditia~qcych v.71ildlza w klra:i'fl.ę 
czarów. 

Tego rotl!za.int .I tej mifa1ry ekspe.ryme11-
ta1:ora (jak s.tw.Lerdl?Jl1fa w sposób wysoce 
dioda1:n1i prasa ca-łeg-0 śiwijała) Łódź d(ń'ych
czas w murach swych jeszcze nii1e g"Ooo'ilt.a. 

Niie wątp.ie lecz wllerzyć nadieży, re good 
nie wiidzernha i poz1na111fa ekspeirymen,ty zd·c 
~ydruj,e !~'.1ę u}rz.eć każd'Y mnleszika,nJi1ec Ło
dizf, ilem bardziej, że dlośw1iiaidlcze111i1a z wy
żej w1Spomi·a11ej d·z.i1Cd11Jf1ny s~ '\.vtiedzą czy
sta. niieobQfętllą wybi1tnym prz.ed:stawdici:e
lom świiiata naukowego. 

.Tak zapowr;:ada afilsz \'1;q1eczór eksp.ery
mcntaLny odbodz;ie się w d1t1iu 7 b. m. o gó· 

. ózi'111ile 8.30 w1ec1A'.Jll'em !\11 sia.111 Fdlhairtnonliii. 

· , . Łódf na powrotnej f all zatargów. 

Groźba strajku włókniarzy, metalowców i tramwajarzy. 
Jutro odbł)dzie . si'= konferencja przemysłowców z robotnikami w Min. Pracy. 

J.a.k donos·~lliJśmy, oklf ęgmvy ilnsipeldor 
pracy zwródl się telefonicz.n:iłe dJo glówne
g-0 fnspektora J)II'a<:y p. Klotba ti z,reforowat 
mu J)II'zebneg d:Oltychczasowych pertrakta
cyj i sfanowli1s.ko stron. 

\V kankluzj!L, okręg{)lw.y i1t1•Sp·ek!t-0r pra
cy w myśl pol-ooe-nfa g~ównego i1nsp~kt{ilfa, 
zaprns,\1[ z.a.tÓ\.VlnO 1>rzemysfowc6w jak i 
pr zedSibawiJoDel'i · Zlw1i•ązków zawocbowych 
oo konferencję do Warsuarwy w Milnfs.ter
stw:e Pra<:v na dz1ileń jutrzejszy w po1!u<l-
111i1e. 

Związki za.iwodowe posta111ow:!ty wy
de.legować swych przcdstaN,1idel'.i na tę 
lronfieTencję, jednrukże z p.ełnornoon1i1ctwa
mi j.edy.ni1e do 'POJ)alrc:ia żądlaJnlia po1dwyz.ki 
pitac o 15 ·p-wc., bez prawa zgody nia m111i!ej 
szą podv.tvżkę lub na ewentua1ny arbjltJraż, 
o rl1e zapropÓllmjie go min1·i1Sterst\vo. 

\V tym ost;a,tnilln wypadku pirz.cds.tawi
C.:tele zrw·~z:ków musiclliby zas.iięgna,ć o
pil!lh delegatów fa.brycz'l'lych, a ci jak \\lia

domo są ])rze1c:1wko \V&zelk•ilemu a;rb\ira
ż.01w1i w obe{;nym zaita.rgu. 

O ile d'Zilleń ju4lrzejszy nh:! przyniesie 

ostatecznegt> reZ1Ultatu, to w środę odbę~ 
dią si1ę z.ebraniia.a delegrutów w cvwa1r1tek od 
będłi się naraid!y z,airządów związ!ków ,j 
w1.sp6J1na IllairaJda tniilędlzyztWt1ązkowai, ua któ 
rej omówii•ona rosital!1li'e dlalsza' alkcja. 

STANOWISKO TRAMWAJARZY. 
- \Vcwraj odbyto sii1ę pos.fedz~ni1e zmrzą
du Okręgowego Zw. Prncowntków lns1ty
tu;::ji Użybeczności Publiicmej r zarządu 
Zw:"zku Tran1waaiarzy, na którem cmó
v;,!i0no ponow1n~1e sprawę zatargu rracow-
11ikńw tramwiaijowych z dyrek~ją K. E. Ł. 
Po dvskusji prz~ęto rezioln;::ję r o.stt;pnją
cą: .. Wobec odmownej odp.1w!edz: dyrel(
cj;i K. E. Ł., która n:t euwizgilędiniilł1a ządla.ń 
podwyżkowych, praioowi111iley bmltl1IWlaJj-01wi 
posfa·nowm wyz·na.czyć dyir·elkcfti teTmliln o
sfa.teczmy zalatwi1enla sporu na dizliłeń 11-y 
b. m. \V przeoh\-vmym l\VIY'Plaid'.klll postlaino
W~Clino w &n1!u 12 b. m. zaistraHrować". 

DECYZJA METALOWCÓW. 
Onegdaj rw lokalu O. K. Z. Z. odlbyfo 

Siie wa1!.nie ziebTaimile robO'tn:itków mrtrudln~o-

nych w przemyśle me:tad.owym, na kitótem 
omCllwilia1no sipra(wię żądlań podiwyŻllroW'Yclt. 

Refere'lmi iw1skaizyjwta:li, Ż1e zw. metal.ow 
ców w ł',odzi wysitta;pilł clio 2'lWtiląJZlku pir!Ze· 
m ysiłiowców z żądainiOOm z.irównaJll!~a ooruni'
lm J)f aic w ŁodlZłł z coonillMenn wairsz.aiw
Skim, który jest o 15 proc. wtYZ'slz.y. P1rze
mysfowcv odpQWtiledliileifi, żie chlw1i[oiwo ter 
mtnu konferencjd wv.zmalCIZIYć nlile mogą, 
lecz w odlpoWdledinlim ~ powiadomfą o 
ruilm z;\v:iąziek robotnlilków. Po d!yisk;asji 
~'lecyoowiano od 1wy'SU!Iliętych żądań 1>0d· 
wyżkowvich ruile od1stępowtać rn rw. wiypadku 
ostait,ecznym uclec Silę dJo Stt:raJj!kiu. 

STRAJK W PRZEMYŚLE BIALO· 
STOCKIM. 

\16:.ZIOlra,i O godiz.IDl.'\e 2 'PO PO'hldniiu 
zwi·ązki Chrzieścidia.ńSlkli, Aralca i K1liasowy 
w Bi1a~ymstorku wobec odlroclZlen!iła. tenminu 
rokowań o podwyikę 30 pirole. pł.aic wlók-
1i~arzy z<ll~ydQwiaąy rw 'dJnlilu dzinsilejszym 
prok.Iamo"Wać straQk. (A W). 

Na granitowych fundamintach kooperacji. 

Dzień święta spółdzielczości w · Łodzi 
był im,onującą manifestacją potęgi ruchu spółdzielczego. 

Oz.ueil. \Vcroraijszy upłyn<1.l w Łodlz:t pod łoc.?.eństwa i dail wyraz radDści z powodu . wi prawdziwą p0dstawę do nowej cywlłł· 
znalclem święta spótdziilelowśd. obocnego Śl\}r1i1eimego roz)woju spóM!z.ilek:zo- zac}i społeczeństw. 

TęcziO\vie sztandairy powq1eiv.1a1fy P'Onad śc! w ł:,odz.i oraz 1w.dz,ile·~. ż,e przysz!~ość Spółdzielczosć · pOlska śmiało a bez-
glc\\rami· niuez1iczonych rz.esz sµóld1.z~,eilcó1w przvnifes'1e }ej dalsz.y, z.naikonuittszy wz- ustannie ~roczy naprzód. 3796 spółdzielni 
którzy zaJ1na1111ifesf1owa~1i poteg'ę so-J.:ldtairvz- k\w~it, którego re'ZU'ltatem będ\zi1e dobr-obyt sp0ży,wców. 5803 spóldzlelni kredyto· 
mu kooperaJLyW\llJego. którego ziaifożenniem pracującej Łnd1z.i. . wych. 3040 - rolniczych i tysiące innych, 
jest praca wszystkich dla dobra wszy· Po p-iękni1e wykonanym „Hymnie oto cyfry, które najwymowniej świadczą 
stkicb. Spożywców" i 0kol1ilcznośc.io:\\iych recy~a- o potędze p0lstdego ruchu spółdzieł-
. Łódź przekona!a s-:1~ wczoiraj, że ruch qa::h zahra•r gtos p·rzybyły z \Va:rszawy c'lego". 
spółduiielczy w sllo~'.lcy pracy polskiej jest tlyr. M. Ripacki, który W}'gło•sit mowę Przemówli1eniie dyr. RapackJi1ego zebira~ 
Sbłą rowainą, pozv,;a1ającą diorównać w prograirrt0w<1, spożywców i m. lin. pD1wk- ni aag.r-0d1z:iM d~ugotirwa:łemr oklaskami. 
medaitekijiej przyszłiości l\VtWl~om ragra1ni·- __dz.taf: · Następn&e odbyta Sl!ię część WIOil.mJhna aika 
cznym. ,,J\Uędzynarodowy iw!łązek Spółdzieł- demjIB, w której zebirall1'i wys.t.uchcm solo

czy obejmuje obecnie ~5 rni)!onów człon- wej gry na xyJ.optio1111ile oraiz do1skcma.tego 
k(nv· ud7ialowcthv. przew'1znie głów ro" chórn Towairzystwa ł1111. MonJius,zki. NA PLACACH Ma:JS 'ICH. 

Uroczysoo '..:~ rozpoC?.ęl i' si'"~ o g-odz.iniie 
9-ej rruno zbi1órk1 czt.onkóv„· ·póidzdelni 
mioj&c01wych na ph..:ach: RC\monfa, Ba
Iuck<im i Wodnym Rvnku, ska.d o godll;'1nil1r 
11-ej imronujacy pochód wyruszy!' ul1\lca· 
mi Główną, P:101trkowską, Placem Wodno
ści, Ko1ns-ta11tynow1ska. i ŻeirO'ITlsk:1ego na 
Ziekmy Ry.!llek. 

Prz.ed wyruszen·;1ern po~lmdu z W-0·dine
go Rynku priziemM'l.~faH do z:u-oma.dlzooych 
tfumlf1lile spóldzuefo.&w pp. Ad1am DMko i 
diyr. Józef Wok.i.yńs1kil, zapoon.adąc zebra
nych z hilSltooją po.lskiego ruchu spól'drz;rel
croścl w Polsce, któta pos,;1adla dri.Siila~ blii:
siko mN-jon czkmków. ł'Jór.lź w rnchu tym 
oa:jmuje w POllooe i·edti110 i mm;1ejsie niaijp.o-
cuet111iejsz-ych. · 

SPÓŁDZIELNIE W LODZI. 
Na Ziclonym Rvnku prz.emai,Vińaili do 

zgiTomadzo1nych s.pót<l'zi~,.cJ.c&w dyrektor M. 
Rapa1ck4 z Warszawy .i p. Stan.isłaiw Ko
l.uchowsk4:, ktÓlr.zy zobraz•o:w2Jlli h1ilsfoirję 
ruchu sp{Jt<lłz1lelazego w Łodzi, d:aitiującą s·i~ 
odr. 1901, ktuedty to po'\vs.taJv w Ł.ac:llzii diwa 
S>towaazys1wnia spiożywców .. Zńemno" i 
.. Pom01c". a iw lafa.eh 1905 - 1906 „Bro
miteń" i „P.rzys:z.ło-ść". Rok 1907 Pl'ZY1fllOS1f 
t,ochlJi s·zereg nO!\VIYCh stowairzys\Zleń jak 
,.Dź'W'li1gni'ia", „Syrena" .. ~Juitirz.:einlka", ,.,S~
ła" itd. 

Dornios.łą rolę w tych spóldzi1ied1J1fftaich Ło 
d.z1 3degrai?·o s~ow.anysz•emłiie spożywców 
.• Rola.t', dlo ~tórej powia©nego rolZIWo.lil 
PI'Z}'IOZY!li~ siię W głównej mroett'\1..e n~
diZIOO.IV je.j -011>ileku111 diytr. Józef Wo'lczyński. 
Ś\\'i.lęilrl.ym był ro1.mnój stowarzys.renóla 
.,WvziwO!lenna", „Brolettaitiat", „RobotniiQ(" 
1 wieł•e Lnn~ · 

Naistęi:mli~, gdy z.rozu.mirulio i dolOOnrono 
maczenie centraililzacji' d'la ru:chu spófdziiel 
czego, powsła.ij!e w Łod~i poit.ęwa orgw:
raicja „POIWszeclma Spótd:oile<l1111ila Spożyw
ców''. RezuittaitY te1 a•keij! są już drz.lls.'i-ad 
wlidoczne. Lódt kroczy na czele wszy· 
!'itkich oddziałów Związkt~ Spółdzielni Spo 
i.}'wcó~· RZ'eczyposptOl.itej Polskiej. 

Po tych ])lrziemów:iienrilach naisltąp•ifo roz
"1'ą.za'l11i'e pochod!ów. 

AKADEM.JA W FILHARMONJJ. 
O god1z. 6-ej po pot. odlbyta s·~ę w fil

harmCNiii uro.czyst?. akad.em}a, zag-ajona 
p1zez <lyrektor~l J(~zefa \Volczy1isk;·.:!gO, 
któty w serdecznych stowach pvwilta~ ze
brany.eh przedstawicieli mileistO'Wego spo-

/ 

dzln. wobec c.,. ,..,!'!') si11~z!1l~ moi·~ się chlu- Siv.1iJęto sp6ł ielcze w Łod'Zi upłvnęlo 
bić d'\ovu~tmriljomiwa armią ewolucyjn~:-- i11!kiń ftf ezwvkl uroczyśCJile i nosn!lo cha
Szereg clodatnkh, not0iwanych ostatnio rakter powagi i ż.rozumieni1a doo~ej idei 
przejawów, jest oznaką triumfu, dotych · kooperacji. 
czasowyrh zasad . spółdzielczy~h i stano-- -:o:---

Pod znakiem zwycięstwa pracym 
Uroczystość pośwlącen1a sztandaru mlodziaży rza· 

m.;eślniczoi w Łodzi. 
\Vowraj w P atu· ona.ciic had Mt odlziireżą 

Rzcn'tieślnkzą w ł'Jcdz.j odbyw1ata slilę pod
ni1osf a 1H·oczy5to~ć po~;\Y~'Qcen·i1a sz:ta1t1da:ru. 

nziie1} k!1 rc::pc>CZąl sti;ę zbi:ó-rką mło
dz1eżv f dele~a·:.:yj cechó\V rzemileśm~
cz)llch w lokalu patronaitu µrzy ulicy Gdań 
c;kli·e:j 111. sk8,d mlodzfoż z ufundiowooym 
wła~·nym sumptem sz:tandia·rcm w otooz.e
nllU szta1~d:arnmi cecho1\v1emh, pr:z,y dźwi1ę
ka1d1 ork!estry wyrnszyfa do lro·ścli.1ala OO. 
Sa!leizjiam'.iw przy ulicy Wodlne1, g-d)zliie n 
i:;odz. l 1 raino .l. E. ks. biisilmp <lir. Tymqlc· 
nl1e~ki cki<k•aitrnf pośw1hęcenń1a s.zta111d1a11m i 
odpr aiw.i'ł Mszę ŚW•. Po pDiwrode clio liolka
lu paJtwnartu .J. E. ks. bils1kup dr. Tymiie-

pbe.:kii wygtosi1l o.koMcZ111oścl1aw~ pr.ze:mó· 
wi:eniie. zachęcając mll()(]rzjileż d!o dalszej 
1-•ra-cv. Po prz.emów1i1enfu dlyr. Toma•siz.ewskie-
!!'O ! preZ!esa zairządu mtodtileży Palwlow
skiie~, nastąpilto wbiiljaJ11ie pamrątilrowydi 
~woźdz.i w drzewce nowtoufundtOlwia.nego 
sztandaru. 

Vv uroczysto~ci pośw1i1ęoenii1a s.zitain1dia
rn mfodz:iieży wz,ięli ud!zlilrut prz,edsitaw:· 
(.~1ele wtaidlz rządowych, mitejskkh, 1'J\Vfb':3,z· 
ków pr.ziemystoiw,yich, oechów Ołt'alZ rod1zi· 
ce mlod!ziileży r zemiicśl11J!Jozej. 

Uroczystość z1\końoz.ona ziosta!ta l\VJSPÓl 

:.ą .,hcrhiaitką". 

e &mf·ili „ +f± H5F·"'Wt&EL 
.„., 

Z TOW. ŚPIEW A CZEGO •• HARMONJA". 
Pnia 20 ub. m. w lokalu własnym przy ul. Ko

ścielnej Nr. S, odbyto się roczne zebranie Towa
rzystwa Śpiewaczego ,.Harmonja'', na którem skon 
sta1owano pomyślny rozwój towarzystwa stoją-
cego na wysokości swego zadania. , 

Nowy zarząd towarJ1ystwa ukonstytuował się 
następująco: prezesem Boles!aw Sosnowski, wice
prezt>sem Aleksander Frątczak, skarbnikiem 
Teodor Jóiwiak, sekretarzem Antoni Szmata, go~ 
spodarzem Antoni Walczak. 

W skrad Komisji Rewizyjnej weszli: Włady. 
staw Kochaniak, Jan Skibiński i Józef Stasiak. 

DYŻURY APTEK. 
Dziś dyżurują apteki: .M. Epszteina 

(Piotrkowska 225}, M. Bartoszewskieg"C) 
(Piotrkowska 95), M. Rozenbluma (Cegicl 
niana 12)~ Oorfcina (Wschodnia 54), l Ko 
prov..r5kieg;o (Nowomiejska 15). (p) 

--:::--

Teatr, muzyka i sztuka. 
TEATR MU:JSKt 

Ostatnie po i" tór< cnie „Dcm Jurna Ten,.,ri~>" z 
'W:v~m Józefa Węg.rzyna odbed.zie się w śre> 

de. Ceny pop:t.tl<l.r·ne. Bi!ety w cakierni Gostom· 

ski ego. 
,,$więt-0 kwit1nie.nia wiśni" Kla:bunda jutro il 1 

cenach nainitszych . 

TEATR KAMERALNY 
Dz.:ś prze ds ta wie.nie za.wleswM. 
.TntrL). środa i oziwartek ostatnie 1>0wtórz.e11ia 

farsy , Codzieooie <i 5-cj". 

TEATR POPULARNY. 
Dziś o godz. 8.20 wiecrore.m w dals.z1 m ciap1 

świetna melodyjna operetka w 3 a.ktach .. G~J;;za" 
która wstępnym bołeim zdobyta sabie po\':Od);C
nie wśród szere·gu operetek wysławionych w bk'· 
7.<\<:Ym se.winie do!'1kona?ym wykonaniem calego ze 
~ro!u o,raz baletu w '\VY1mnaniu ucz.niów i ucze11•~· 
'z,lrn!y prof. St. Zalbor>kie?;o. Ce.ny miejsc normal
ne t. j. c·d 60 :i;r. <lo 3 :zt. do nabycia w ohu kasach 
teatru. 

TEATR UT.-ARTYSTVCZNV „GONG'". 
w o~ródku, Cegielniana 16. 

n.c•.ś J 11 a rrzedstawi~·nia premjcry rrw,!i XXI 
·p. t. „Przeciera się" z udziałem ca!egQ,zes.pohi, 

-
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Co dziś usłyszymy z ąłośnicy 
radjoaparatu? 

Poniedziałek, 4-go czerw<:a. 
Warszawa, 1111 m. - 12.00 Koncert z Phi gra 

n•ntc• nowych: 13.00 SY'gnal czasu i komunikat lotni 
c ~• -TJ1etcorolog;any; 15.00 Komuni•ka·ty: meteoro-
1,1gkn,y. g>os.podarczy. samorządowy, nad pro
i:;r:1m; 15.20 Przerwa; 16.25 Tygodniowy przegląd 
kr m:m:k;:;cyjny, wygłosi referent prasowy min. ko 
m:rnikac11 p. Tadeusz Strzetelski; 16.40 Odczyt p. 
t .•. Wytwó1 czc·ść kraju a obrnna państwa", odczyt 
ll -gi \•.·yglosi ppulk. sztabu genera1nego Bode.slaw 

ZE SPORTU. 
Dział oficjalny Ł.Z.O.P .N. 

Pikusa; 17.20 Odczyt p. t. „Trzeci ogólnopołski 
zjazd geografów we Lwowie" wy:gfosi 11ac.zel111ik 
Micha! Siwak (z cyklu odczytów o.rganiwwanycb 
przez Min. W. R. I O. P.); 17.45 Program dla dzie 
ci. P. ttennrm: Ła<losz <)q>Owie „o ma·Tych Japoft
czy,kach"; 18.15 Tral!lsrrnisJa mu1zyJd tanecznej; 
JJ.05 Kr muinLkat rolniczy; 19.15 RozmaHości; 19.35 
Lekcja języka franct."Skiego, Lektor p. L. Roquign:v 
20.15 Kon~rt wJeczor.ny, poświęccny rnu:zyce poi 
sk:c·j. Pu:iczas ,przerwy koncertu biu.Jety.n „Messa 
ger P<11<•,nais" w języBrn f.ra:ncuskim; 22.00, 22.05 i 
22.20 I\orrmnikaty: IXJHcy}ny, s,portowy, na<l pro
gram. 

„ 
Komunikat · zarządu Ne 10. 

1) Pcdajemy do wiadomości klubów, 
iż dzi:d1 7 czerwca r. b. przeznaczony zo
stał na dzień Ł.Z.O.P.N., w.obec czego 
wszystkie ·zawody o mistrzostwo yzna
czone na ten dzień odwołuje się. Zarzą
dzenie powyższe dotyczy również roz
Ki":l/ \VCk towarzyskich. 

Kiuby posiadające boiska nie mogą po 
b'crać procentów za użyczenie tychże w 
dniu 7 czerwca. jako w dniu Ł.Z.0.P.N. 

Cei1Y biletów mają być identyczne z 
;::mami wyznaczonemi przez okręg na za· 
wodv o mistrzostwo. 

Program zawodów wyszczególnia ko
munikat kapitana związkowego. Kluby 
wymienione na pierwszem miejscu w za
wodach gtównych (a nie w przedmecTU) 
~ą gospodarzami i obejmują jako takie 
czynności związane z urządzeniem (kasa. 
administracja i t p.) i są za wzorowe u
rz<?dzenie tych z.awodów odpowiedzialne. 

Kluby, których drużyny wy;eżdżają na 
prowincję, otrzymują zwrot kosztów po
dróży 3-cią klasą i po zł. 3 djety dla 13 
osób. Koszta te pokrywa zarząd Ł.Z.O. 
P.N. 

.Jednocześnie zarząd Ł.Z.0.P.N. upo
ważnia nast. pp. wiceprzewodnicząceg-o 

· Ł.Z.0.P.N. S. Malinowskiego, przewodn. 

podokr. piotrkowskiego R. Radkego, prze 
wodn. poclokr. kaliskiego W. Szwanc'.ł. 

' A. Wyrfla, czt Wydz. G. i D. Bolesława 
Kowalskiego, kier. s. p. n. S.S. „Union" 
Draegera, M. Norymberskiego, prezesa 
G.M.S. Pawlaka do sprawowania funkcji 
naczelnych gospodarzy, zafatwienia roz
liczeń kasowYch z odbytych w tym dniu 
zawodów i t. p. Dochód uzyskany z za
wodów dnia· Ł.Z.0.P.N. '"·yżej wymienie
ni gosoodarze wręczą kierownikom eks
pedycji drużyn łódzkich, względnie prze
ślą wraz z dokładnem. zestawieniem na 
ręce skarbnika Ł.Z.O.P.N. p. Kralkowskie 

, go, Łódź, Kilińskiego 151. 

Komun~kat 
Kapita·na Z:wiązkowe90 rtr. 1. 

\V myśl uchwały zarządu :t.Z.O.P.N 
odbędci się w dniu 7 czerwca r. b., jako w 
, dniu t„.Z.O.P.N." następujące zawody w 
Łodzi i na prowincji. 

Łódi. Boisko W.K.S. Reprezentac~a 
klubów ligowych - Reprezentacja klu
bów kl. A, o godz. i3.:=IO, przedmecz St im. 
Słowackiego - Ż.K.S .. ,Kadimah". 

Chojny. Boisko „Odrodzenie", o godz. 

2.30 S.S.K.M. (Chojny) __,_ ż.K.S .. ,Has
monea"; 

o godz. 16-ej S.S. „Union" - T.S.O. 
„Odrodzenie", nacz. gospodarz p. Drae
ger. 

Pabianice. Boisko Sokola, o godz. 2.30 
P.K.S. „Burza" - T.G. „Sokół"; 

o godz. 16-ej P.T.C. - K.S. „Orkan". 
nacz. gospodarz p. B. Kowalski. 

Zgierz. Boisko miejskie. O goaz. 2.30 
K.S. „Orlę" - K.S.T.U.R.; 

o godz. 16-e.i T. G. „Sokól" - G.M.S„ 
nacz. gosp. p. Pawlak: 

Piotrków. Boisko „Concordia", o go
clzinie 16-ej K.S ... Concoraia"-Ł.K.S. I-b 
nacz. gosp. o. Radke. 

Kalisz. Boisko miejskie, o godz. 2.30 
Ż. Kal. Kl. Gimn. Sport. - Ż.K.S. „Ha
koah" Kalisz; 

o godz. 16-ej T.S. „Prosna" - Kaliski 
Klub Sportowy. nacz. gosp. o. W. Szwanc. 

_Radomsko. Boisko K. S .. :.Korona", o 
godz. 16-ei K.S. „Korona" - Ł.T.S.G. 1-b, 
nacz. gosp. p. A. Wyrfel. 

Zduńska Wola. , Boisko .. Sokoła". o 
gOdz. 16-ei T.G. ,.Sokóf" - R.T.S. „Wi
dzew", nacz. gosn. p. S. Malinowski. 

Tomaszów. Boisko miejskie, o godz. 
16-ej K.S. „Lechia" - Klub Turystów 1-b, 
nacz. gosp. p. Drajling. 

TURYŚCI - ttASMONEA f3:2 (O:l). 
\Vczorajszy mecz Turystów z Has

mcnea nrzyniósł nie,vidzialną dotychczas 
w Łodzi gre. W:\"vart też na widzach przy 
kre "'rażenie. Obie drużyny. szczególnie 
tlasmonea. zachowatv się hafaśliwie. Wi
ne wszystkiemu ponosi sędzia Przeworski 
który sam wytworzył mocno naprężona 
sytuacj~. 

Gra w pierwszym kv,radransie z przy
gniatajacą przewal!ą Turystów, którzy 
nie wykorzystali 3 dogodnych nozycyj, 
poczem wyrównuje się i Krumholtz po 
rzucie wolnym Steuermana, dobija piłkę. 

Po przerwie po pięknym solo-biegu 
Steucrman podwvższa wynik do 2 :O. Tu
ryści heroicznerni wysitkami zmusili lwo 
wian do silnei obrony i gry na auty. Ata
ki fioletowych wzma~aty się, gra nadzwY 

czaj ostra, wresźcie, po ataku na bramka
rza,. sędzia dyktuje wolny pośredni, piłka 
odbita od nogi obrońcy dotyka zewnętrz
nej strony poprzeczki i... sędzia przyznał 
bramkę. 

Dalsze 2 bramki padły tuż przed koń
cem gry, dzięki nadzwyczajnemu chaoso
wi i niezdecydowanej woli sędziego. 

Z powodu nienormalnej gry wynik niJ 
może być miernikiem sit 

Pożądanem byloby bv P.K.S. takich 
sędziów do Łodzi wii;cej nic przysyłał. ina 
czej bowiem zawody piłkarskre zatraca 
charakter widowiska sportowego. · 

INNE MECZE. 
L.T.S.O • .-- O.M.S. 3:1 (1 :O). Zwyc1e

stwo nie zasłużone. G.M.S. grał nadzwy
czaj ambitnie. Sędziował po dłuższej 
przerwic> p. Piotrowski b. dobrze. 

Turyści 1-b - Union 6:2 (4:0(. Unfon 
!cprezcntuwat się dobrze. Turyści prows 
dzą bezapelacyjnie w tabeli mistrzostw. 

Ł.K.S.B.W. - Odrodzenie 4:2 (2:2). 
Pięk?iy sukces byłych wojskowvch. 

Kraft - Oratorium 6:1 (2:0). · 

BOJE LIOOWE W KRAJU. 
Warszawa. Warszawianka - Czarn\ 

3:3 ( :2). Wynik remisowY odpowiada 
przebie~o~ gry. Bramki uzyskali Chmłe 
lewski2. Olejnik 1. d1a V.'arszawianki Lu
xembur1r ·2 i Jung 1. Sędzia Seidner. War-

. szHwianka nie wykorzystała rzutu karne
go. 

Poz.nad. Warta - Pol-0nia 4:1 (2:1) 
Bramk: zdobyli: Przybysz 2. S?-erfke t 
Sta liński. Dla Polonji Loth. Sędzia Rut
kowski 

Katowice. Ruch - T.K.S. 2:1 (1 :1). 
Bramki zdobvli Katzv i Kałuża. d1a T.K.S. 
Cieszyński. Sedzia Nawrocki. . 

Kraków. Cracovia - Wisła 2:1 (2:0). 
'Vobec 20.000 publiczności rozev,rane w 
Krakowie „derby" lokalne o rnistrzost"··o 
ligi, i·rnniosf:v zasłużone zwyciestwo Cra 
covi. Stdzia kpt. Baran. · · 

Lwów. Pogoń - T. P. C. 1 :2 (1 :2). pij_ 
g-oń _ nrzegrała z LF.C. zasłużenie. Bra1n
kt zdobyli Kozok II i Pośpiech. Dla Pogoni 
Maurer. Sędzia dr. Lustg;arten. 

I :r,:~n!t~:.:k:.:;!~1:~ JA o w 1G1 HR v N 1Ew1cK1 EJ 
!___ utu:J:~ca [lRJława ~~onierzneao 0

,:: :;:::~·- Władysławy . JaskóWHV i Czesławy Pooielewsliei. 

PRZECiEtRA SIĘ . 
wielka rewja w 14 częściach. · 

Udział bierze cały zespół z W . .Taśkówną, Cz. Popielewską, Hanka Runow iecke,, S. Belskłm, Gustawem Cybulskim, S. Laskow• 
skim, S. Sielańskim, Czesławem Skoniecznym oraz znakomita para hale towa Nasiołowska-Wierzyński na czele. 

~- pod dyrekcją Letnia scena pod dach~m w :impełności z;abezpiacaa od deszczu. Codziennie 2 przedstawienia: o g. 8 i 10 
M lValerego Jastrzebca w niedziele i święta 3 przedstawienia o godz. 6, 8 i 10 wiecz. Kasa sprzedaje bilety od godz. 4-ej po południa. 

-··--~-

w Łodzi (ul. Wólczańska 55), 

podaje do wiadomości, że egzaminy wstępne wyzna
czone sostałv na 4 czerwca. 

Podania przyjmuje kancelarja, od god1. 9-e; do 3-ej. 

[DDU~ na [U~UY[~ 
otrzymują bezpłatnie objaśniają· 
ca broszurę nr. 10. 
Dir. ff13go CARO G. m. b. H. 

Gdańsk. 

Dr. Dr 

ff. uorni ~ nńun 
Cegieln\ąna 43 • i 
- tel. 41-32. ~ 
Specjalista chorób 
skórnych. wenery
cznych i moczo• 

płciowyyh· 
Naświetlani« lampą 

·kwarco\\·ą. 
Dla pati. od 3 - 5. 
oddziel. poczekalnia 
Przyjmuje od godz. 

8-10 i 5-8' 

Południowa 23 
Specjalista 

Chorób s k 6 r
n y eh, wene• 
rycznych i mo• 
czoplciowych. 

Leczenie światłem 
(Lampa kwarcowa) 
Przyjmuje 9 do 11 

od 5 -8 wiez.cz. 

Doktór 

nych i wene
l'J"Cznych. 

Leczenie lampą 
kwarcową. 

Przyfmuje od godz. 
1-2 i 4-8 

w niedz. i święta 

11-1 
Dla pań od 4-5 

oddzielna 
poczekalnia. 

ftoluebna łlCHnica 
tt?' do gorsetów. Ul. 
Pio!rkoinka 132. II 
piętro, Kęd:1ierska •. 

Sienkiewicza 3ł. 
Tel. 5~-40. 

Cborobv sMme I 
wenervczn• 

i moczopłciowE>. 

Naświetlanie 
lampą kwarco

wą. 

Prsyimuie od 5 do 
9 po południu. 

W niedziele i iwlę
ta od J 1 do 1 przed 

południem. 

~Ji!NSM 
. łiM:" 

Ogłoszenia drobne. 
po 10 groszy za wyraz. Dla po
szukniących pracy 5 gr. za wy
raz. NafmnleJsze ogłoszenie 50 si:r. 

Kupng „ SOPZOdaz 

Ał QIQIAf sz~~~'d~~ 
aakupów mebli •Y
ściełanych na raty 
i za gotówkę pole
ca w dużvm wy
boru zakład tapl
cerskł B-cl Gaba
ł6w, Nawrot 8 oto
mańy, fotele klubo 
we. tapczany. · ko
iietki i krzeeła. 
Uwaga! Fll!i nie 
posiadamy. 

n1n1gr MBBJ.E. 
~ H • Dywany, 
ł6ika metalowe, o
tomany, leżanki ma 
ferace patentowa
ne i miękkie, krze
sła gięte, meble ku, 
chenne. b!urowe
biurka. biblioteki, 
etażerki, WiPszad. 
ła, białe saloniki. 
W dużym wvborr.e 
poleca na raty Ma
J!azyn Mebli Wł. 
Romiszewskiego -
Piotrkowska 116 I 
p, front. tel. 2161. 

Samochody osobo
we i cięiarowe do

wynai,cia Nowo-Za 
rzewska 44 tel. 30-21 

Spnedam 5 mórg 
alemi w Rudsie 

o b ok WTieltów 
mołna na place po
dzielić. Władomośt! 
Ksawerow1'11:a 13. 

Do sprzedania pla
ce w Rudzie Pab 

janickiej. Ul. Ogro
dowa 38, Chachuła 
Kaliński. Cena dwa 
tysiące złotych. 

314 
• + + + "' >Io y + + + 

Posady i pran. 
l ~lofiarowane. 

Potrzebne komplet
nie zdolne i ucze

nice do krawieczyz 
ny. Żeromskiego 13, 
m. 7, zgłaszać się 
w niedzielę. 247 

+ + + + "' + + + o4o + 
Poszukiwane. 

Fotogr;ał siła po
mocnicza lJOUu

kule pracy. Wiado
mość sub „Przyle;;ł 
ny" do „Kurjera 
L6d1ki11~0", 185 

12:mienka i. provin
~- cli po ukodcae
niu Szkoły Hac.dlo· 
wrl poszukufe po
ea&y. kaejerkl lab 
pracy blarowef mo· 
ie równie! praco 
wać jako pomocni
ca buchaltera. Kau 
cit słoty wymaga
ni\. l6da, Puefaad 
nr, 86. 1kl•P· 277 

++>Io+(•+++•• 

nkuuerka J.Oluew 
H •ka - pn:ylmuje 
zamów. dla nieza
moinych uetępltwo 
Piotrko1nka L. 118. 
m. 9, 7591 

Marceli Górtowski . 
l'I Traugutta nr. 11, 
zgubił kartę powo
łania 1906, wydaną 
w P. K. U. w Ło
dzi. 253 

Lokale l mieszkania 
Do odstąpienia: Ił 

lokale handlowe 
w centrum miasta, 
oru do wydzier· 
ta•lellia magu:yny 
ie boc1nlcll kolefo
Wl\. kantor•m i 2 
pokoje IC kuchnią, 
Biuro "Forluaa• -
l6dt. Karola nr. 18 
tel. 62-tO. 

Pos:sukui• na wieś 
go1podynł-k11char 

lti lnteligentnef sa
motne I nłeuleł.n•i 
panny lub bezd1let 
nef •dowy a kilku 
le!nł" praktyk, -

-1- + + + + + + • + • umiej,cef dobrze go 
tować I prauwat. 

la!Jllbłone dokum11IJ :i:;1~~0:?. ndi:~ł,ł~ 
f gnblono d o w ó d 
O osoblst,, wyd. 
pras Kom. R111d• 
w ł.odal, oraa Hl• 

wolenie na posiada 
nie radjood.blorni
ka na nazwisko 
Adolfa Portycha. 

187 

fłhil Leisor Kon
ta skier Kami•n•a 9 
z~ublł do-w6d eso
blsty. wrdanyprzez 
Komendę Policji m. 
e..odii. 215 

w małym aakresle, 
hsbll\ui el11• wzflt 
dni• caystołć I po
rz!ld ek, 1tarezy ea
motny pan. Tylko 
powatne referencie 
będ, uw1ględnłane. 
Zgłouenla prayjma 
e pan W a 1 • n t y 
mleozarnla ł. 6 d t, 
Konstantynoweka6T 

107 

r.etnlsko. ·pokój • 
U kuchnią przy le
i• w Poddębini• 
odatą?ię Wiado-

-uio~ć Reslauracla 
R1gowska 39. 173 

W nriązku a opublikowaaem w 
pras!• wystąpieniem ze Zwlfł1ku Strze· 
leclnego ob. ~b. d·row•i Wi,ckowsk.ief, 
Loby, Andne1aka, W,tfka i Pfe4kow· 
skiego, uwałam za wskuane aakomunł
kować, ża całkowicie ~o!fdaryzal• się 1 
Ich krokiem. Będąc salrrełan•m &arzlldlJ 
okręgu_ Zwil\aku Stnel•cklego, a konie• 
~anolci. musiałem po1na~ pr6cz lawnyc'9 
1 aa~lisow• c•ynnolel nleltt6rycb "iala,• 
łac1:y strzeleckich, l ro&11młem, te dla 
l•d&i. któray praculll społHznle w myłł 
P•wnych ideofogicsnych i;>nnłanyeh, a 
nie dla •vs•ania oparola w resllaowa
nl1;1 swych cel6w, nie było łnnefo ..,,,. 
ŚCJa, fait OP.UHCICen(e ZWl!l&lU StrzelU• 
kiego. 

Nie widaiał.ra ter.dencyl u osynai
ków młarodafnych w Zwi,aku Straelec
kim do "aaprawlanla• właenej .raenf• 
pospolitej" ł dlatego "' dni• u.x.:n r. 
agloelłem swe •yst,płenl• 11 auqda el; 
„,gu i :nrł,aka. 

Nie potnebai• podkre~lat, te tako · 
!eclen a orfanlsator6w :Zwt,iku Strzelee"'· 
kiefo w ł.odal u„ynlłem to nie bez naf
wi,k1zef prsykro!cl,f.nl• 1111.ogł•m fednak , 
ponoel~ w1p6łodpowłedaial11ołci n kie
ranek .pracy•. tak swolłci• rozumlaa•I· 

Miron Lewandow1ki. 
b. sekretara aars•d• okr•f11, 

od•tąplę sklep, na- Dr. 

daf,cy ei, na łat !ołow1·e1·[lJk. dy inter„ z powo-
du zmlatly. Waran-
kl puy•ł•pne. -
Oferty w admlnłetr. 
"Kuriera" - 1 ub 
„Sklep". Wyznanie 
nie obowi1tz11fe -
opr6as molteszowe 
go. 139 

Penlanki do haftu 
ręc1111go moge, 

si• agło•lć. Gclad-
1ka 92. m. 3, S5 

Specjalista cbor6b 
skórnych i we1im· ' 

'ioiii8;.i~ ~!. 
-Tel. ~92.
PrsyimuJe ocl u~ 
po poł. l @d 8-9 •· 
W aledz. ł &wł,ta 

od 9-3 PoPoł. . 
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